
| Ogromne śnieżyce w Anglji spędziły do Londynu masy ptactwa, | 
Które żyje z oKruchów, rzucanych im przez dobrych ludzi. 
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N O \ V A P A N O R A M A Str. i 

JacKie Ott, chłopczyk w wieku lat 7 i pół, mistrz dziecinnego 
pływactwa zdobył nagrodę za piękną budowę ciała 

Dla pań 
Mężczyźnii i kobiety rzadko zga

dzają się w sądach o zaletach ko
biety: interesy ich są zbyt sprzecz
ne. Kobiety podobają się sobie wza
jemnie wskutek innych zalet, niż te, 
które podobają się mężczyznom. Ty 
siące sposobów, które zapalają w 
mężczyznach wielkie namiętności, 
stają się powodem wstrętu [• antypa-
tji dla kobiet. 

* * 

Gdyby kobiety były z natury ta
kie, jakicmi się stają przez zastoso
wanie sztucznych środków, gdyby 
miały twarz tak rozczcrwienioną i 
tak wybieloną, jak to czynią przy 
pomocy karminu i malowidła, któ-
rern się bielą — byłyby niepocieszo
ne. 

* 
Istnieje fałszywa skromność — 

która jest próżnością, fałszywa sła
wa - która jest lekkomyślnością, 
fałszywa wielkość — która jest ma
łostkowością, fałszywa cnota — któ 
ra jest obłudną, fałszywa mądrość 
— która jest pruderją. 

Kobfeta, która nie odrywa oczu 
swych od tej samej osoby, lub usta
wicznie je od niej odwraca — ka
że przypuszczać to samo. 

Miłość, która rodzi się raptownie, 
jest najtrudniejsza do uleczenia. 

Żaden mąż nie ma rywala, który
by nie pochodził od niego i nie był 
niejako darem, ofiarowanym niegdyś 
żonite. 

DO ALBUMU, 

Kiedy umrę, kiedy skonam, kiedy już nie będzie mnie 
W dzień pochmurny, za ma trumna bedą szły siostrzyczki dwie. 
Grabarz zmierzy mnie „na oko" od łysiny aż do stóp 
Ktoś rozpłacze sie żałośnie — ktoś sie rzuci na mój grób 
1 opadną na mogiłę łzy — matczyny smutku kwiat 
I wypiszą na klepsydrach, że umarłem w kwiecie lat 
Wszystko będzie takie smutne, niby w walcu „Jak we śnie"... 
Kiedy umie, kiedy skonam, kiedy już nie będzie mnie... 

Jerzy R d z a w i ę / . . 

i • 
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Nasza reprezentacyjna drużyna hockcy-
owa w Davos. 

Stoją od lewej: G. Mamrot, W. Rybak, 
L. Kulej, A. Kowalski, T, Semadeni (ma 
nager), A. Osiecimski-Czapski, A, Tu-
palski, K. Żebrowski, T, Adamowski. 
Siedzą bramkarze: E. Czaplicki i H. Nic 

zabitowski. 

Slti-juring: „ M o ż n a i t a k " tf> 

V s 

B a t t l i n g S i k i ( s ł y n n y b o k s e r ) . H A R O L D O S B O R N , 



i A P A N O R A M A 

m i s t r z ć w i a t a w s k o k u w z w y ż 
D e i t i s z — m i s t r z w o j . Ś l ą s k i e g o w a g i 

ś r e d n i e ) . 
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Lloyd George w otoczeniu włoskich polityków zwiedza okolice Rzymu. 

Zakłady Forda wysłały na wycieczkę propagandową po Włoszech karawanę swych automobili 
rozmaitych typów. 



Ktoś powiedział... 
Nie poznajemy ludzi wtedy, gdy 

oni do nas przychodzą - musimy 
pójść do nich, aby się przekonać, ja
cy oni są. 

Chwaląc, s tawiamy siebie na rów 
ni z tym, kogo chwalimy. 

* * * 
Nic tak nie uwydatnia charakteru 

ludzkiego, jak to, co ktoś uważa za 
śmieszne. 

* * 
* Głupcy i mędrcy są jednakowo 

nieszkodliwi, tylko półgłówki i pół-
mędrki są najniebezpieczniejsze. 

Listy chowa się poto. żeby ich już 
nigdy nie czytać, wreszcie pewne
go dnia niszczy silę je zc względu na 
dyskrecję — i w ten sposób znika 
bezpowrotnie dla nas i dla drugich 
najpiękniejsze, bezpośrednie tchnie
nie życia. 

* * 

Słowa są dobre, lecz nie są one 
rzeczą najlepszą. To, co jest najlep
szego, nie da się wyrazić w słowach 

Lata dziecięce są w pamięci każ
dego człowieka bajecznemi czasami 
jego życia, tak samo jak w pamięci 
narodów czasy bajeczne są czasami 
ich dzieciństwa. 

** 

Najpewniejszym sposobem ukry
cia przed drugimi' granic swej wie
dzy, jest nieprzekraczalne ich. 

** 
Milczenie w czasie rozmowy wte 

dy zasługuje na pochwałę, gdy się 
wie, że osoba która milczy skoro ją 
zapytają, będzie miała odwagę i zdol 
ność mówienia. 

W górach szwajcarskich często spotkać 
można wędrownych handlarzy zakąsek, 
które sprzedają zgłodniałym wycieczko

wiczom. 
oooooooooooooooooooooocooccxxxx; 

oooorxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx> 
W Madrycie wydano uroczysty bankiet 
na cześć pułk. Aldo i kpt. Buran, którzy 
przebyli aeroplanem Atlantyk z Argen

tyny do Hiszpanji. 
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Młyn krzyżykowy, 
Ułożył Mat. 

Wyrazy czytane poziomo: 

1. Nazwisko kilku malarzy holen
derskich XVIII i XIX wieku. 

3. Spójnik. . . 
•1. Zbiór szmerów, służących do 

wyrażania myśli. 
6. Miasto i forteca w Prusach 

Wschodnich. 
1: Odcinek sukna grubego i kosma

tego. 
{i. Cześć ciała . 1 

iii. Skutek popytu w handlu. 
13. Jajka pewnych zwierząt. 
16. Przyiinek. 
17. Podział gruntów. 
19. Spółgłoska fonetycznie. 
20. Inaczej pomysł. 
22. Inaczej łup. 
26. Miasto w Małopolsce. 
29. W Indiach Wschodnich suma 

wynosząca 100,000 rupji. 
30. Niemiecki tygodnik sa tyryczny. 
32. Litera grecka fonetycznie. 

26. 

27. 

28. 
31. 

Pot rawa rosyjska, rodzaj nale
śnika. 
Opłata uiszczana w dawnych 
czasach zwycięzcy przez zwy
ciężonego. 
Zwierzę. 
Mila chińska. 

Za trafne rozwiązanie powyższej 
krzyżówki redakcja „Nowej Panorą 
my" przeznacza 3 nagrody: 

Nagroda 1: 3 bilety do „Casina". 
Nagroda II: 3 bilety do „Luny". 
Nagroda III: 2 bilety do „Casina". 

Rozwiązanie krzyżówki 
z „Nowej Panoramy" z dnia 31 sty

cznia. 
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Wyrazy czytane pionowo: 

1. Drobna moneta starogrecka. 
2. Ptak. 
4. Nazwisko poety polskiego. 
5. Wezwanie urzędowe. 
6. Roślina z rodziny liljowatyoh. 
7. Towarzysz broni. 
8. Metal. 

I I . Zaimek. 
U. Wybór przynależności państwo

wej. 
14. Inicjały powieśeiopjsarza i poety 

polskiego, autora „Zrośli z zie
mią". 

15. Bożek. 
18. Zjawisko zimowe. 
2J. Zaimek łaciński. 
23. Nuta. 
24. Zimny wicher nad morzem Ad

riatyckim. 
25. Zjawisko niezwykłe, stojące po

za porządkiem rzeczy, 

Drogą losowania nagrody otrzy-
li: 

Kapitan Łukasik z D.O.K. 4 — 3 
bilety do „Casina". 

S. Stillerman, Pomorska 20, — 3 
bilety dq „Luny". 

Leon Szlumicl, Zgierz, Błotna 7 
2 bilety do „Casina". 

MMMMI -11*11-11-11-1 

Widziałem wczoraj „Ojca" Strind 
berga... 

! Tak?... To on jeszcze żyje?... 


